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Z 'W arszaw y d. 2 Września.
D nia 30 z. m. cztery puilu|W-dy skła- 

ćłsdąee osadę W a rsz a w sk ą  w .ył^iiif j^  obro­
ty u c ie n n a  v? oidiczu Nayiaśhicysźego C e­
si rza i Króla. D nia  następulycego z a ś ,  
v  y p i p i ł o  całe' w oysko po za W o lą ,  zkąd 

, rczpoczęło swojp obroty. P lan poruszeń 
v  1 ys '  o w y c h  był niemal n astępujący : 
V, v s t a w ‘ano sobie , że w e  w si  G órce 
7 i .'■ydowały się przednie straże nieprzy- 
i iK .e la ,  ż e g lo w n e  w « y sk o  i<?gt> stało na 
tr.lt zw a n ych  K iteryiach  Szwedzkich , a 
Ł> ipns o i\  >wy w e w si W aw rzysze-  
w ie .  Całe atem w oysko  w yk o n yw a ło  o- 
broty stosowne do tego p lanu, które iak 
naylej ‘ ey się udały.

Te^oż dnia w szyscy  Jenerałowie} i 
G fT ee ro w ie  S ztab o w i mieli zaszczyt obia­
dowania 11 N a y ‘ aśnieyszego Pana w pała- 
ću jzamkowyfti. T łum y ludu zebrały się 
przed zamkiem dla ogiąctania M o n arch y , 
którego wszędzie w ita ły  radosnemi o k rzy ­
kami.

Nader k ró tk o , bo niespełnaJtydzień^ 
m ieliśm y szczęście oglądania w  murach 
tutę’ szych ukocharego Monarchy. W  :zo- 
ray ran o  po nabożeństwie w  Kapiący Zam- 

» kowey ,  N ayiaśn ieyszy  Pan udał się do 
„obozu na zw y cz a yn ą  zmianę s tra ż y ,  

a.kąd, 0 godzin ie  rotey w  dalszą p u ic i i  s i f

podróż do W iednia. T o w a rz y s z ą  Mu 
wdzięczne uczucia mieszkańców W a r  
i  za w y , którzy  licząc z radością ch w ile  
gdy Monarchę wpośród siebie m a ią ,  ni­
czego więcey nie p rag n ą , iak , ażeby C  > 
iak n a y p t fd c .y  i ia k  ąaydłużcy og ądać 

m ogli.
Z  Poznania d. 28 Sierpnia.

D w a y  t ’. reysi urzędnicy iadąc ty n o ­
cy z d. 23 na 2+ b.m. z Niemieckiego Popo- 
w a  do Poznania, uw ażali  o godzinie w  
pól do 3ciey osobliwsze z iaw isko natury. 
N oc była dosyć ciemna, gdzie niegdzie 
t y lk o  dosrrzedz było  można g w ia z d ę ;  
gdy za iednym  razem w szystk ie  odcfalo- 
ne przedmioty pokazały  się w  tak ia- 
sn ym  w id o k u ,  iak  w śród p o św iaty  słoń­
ca. Przestraszeni tern ni tspodziąnem w i  
do w isk ietn ,  chcieli iuż w ysk a k iw a ć  z 
b r y c z k i ,  sąd ząc , że się przez ia k o w y  
przy padek nagle pod niemi zapaliła . W  
tem spostrzegli posuw aiącą się z w o ln a o d  
Zachodu na w scnód kulę o g n is tą , k tó ra  
zatrzym aw szy  się nareszcie ro z w ią za ła  
się mnóstwem mnieyszych kul ognistych 
i  isk ier ,  które iedne po drugich gasły . 
O g o n ,  który kula ognista za sobą zosta’  
wMn, był dl.igo deszcze widzia lnym  ;  i. 
m ir ł  kształt  szerokiey białey w s t ę g i , któj  
ra po  dw óch minutach przybra ła  k o lo r
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atm osfery . Kolor tey kuli podobny byl 
do ognia Bengalskiego. (  G .  P . }

Z  Berlina d 27 Sierpnia.
G azeta  R ząd o w a Pruska umieściła 

p o d  artykułem  z Kw idzyna , co następu­
je  : Od n iedawnego czasu u tw o rzy ł®  się 
tu to w a rz y s tw o  z nayznakom its/ych osób 
z ło ż o n e ,  i od Króla potw ierd zon e, maia- 
ce na celu zniesienie zbytku 1 n iepotrze­
bnych w yd atk ó w . T o w a r z y s tw o  to w y ­
dało tak o w ą odezwę do wielu osób na 
p ro w in c y i  mieszkaiacych : — “  Następu- 
iącc p raw d ziw e  i  mądre słowa iednego 
obcego nam Niemieckiego Ministra > tak 
dokładnie maluie nasz stan , iak gdyby 
kto z grona naszego p r z e m a w ia ł : „  “ Z 
rozpoczęciem się pokoiu zmnieyszyło się 
używanie p ro d u k tó w ; lecz prod .ikcyia 
rama p o w ię k sz y ła  się w  coraz bard/.iey 
w zrastającym  stosunku. S u n  nienatural­
nego natężenia zn iknął koniecznie, szyb­
kie poruszenie sił  o s łab ło ,  naturalny za­
kres, odoytu ścieśnił s ię ,  a długo ukryte 
szkody,, na iaw  w y s z ły .  Przyszło cym 
sposobem-do t e g o ,  iż  E uropa doznąie te­
raz zbytku naturalnych i  sztucznych pro­
d u k tó w  wszelkiego rodzaju , braku p i -  
bytu i  nader"zniżoney  ceny,, które to 
k lę ik i  nayoacdziey kjassę rolniczą d o ty ­
kają . T a  w ie lk a , powszechna i  bole na 
k lę s k a ,  fy lk o  przez ’czas ca łko w ic ie  za- 
go ipną bydż może. C z y l i  zaś co., prę- 
dzey lub poźniey nastąp i,  zależeć będzie 
od /obrotu, iaki w ezm ą w ie lk ie  polity­
czne w yp a d k i  naszey części św iata ; lecz 
n a y w ię k szy  w p ł y w  na nąyprędsze lub 
fi a y,p o w o 1 n i e y s ze zagojenie ra p  njieć bę­
d z ie  t o ,  czyli  [udzie w iek u  naszego,, 
|a tw o  lub trpdno na używaniu tylko r e- 
czy  koniecznych poprzestać z e c h c ą ,  czyli  
*9iry$.sakąne> i  za nadto wzniesione por 
jĘr?«b)r życ ia  przez silne przezwyciężanie

8 6 5  ) {

siebie samego porzucić p o tra f ią ,  i  po­
w ró c ą  chętnie do prostego i  skrom nego 
ż yc ia  naszych o y c ó w ,  lub też , czy l i  je­
dnostronnie upierać się będą przy tern 

by stan obecny utrzym ać, do czego w i ­
docznie na środkach im z b y w a . , ,— “ P raw - 
da gdzieko lw iek  bądź w yrz eczo n a , po­
w in n a 'n am  bydź miłą- Co dla południo­
wych Niem iec służy , bard/.iey ieszęze do 
nas się stosuie. Tam  u tw o rzy ła  się za­
możność , a z nia i  zbytek z w ew nętrz­
nego bogactwa kraiu , z rozrzutności 
w oysk walczących, w  b l isk o śc i  lub też 
do w alk i  g o to w y c h ,  1  z natężenia w  o- 
statuich 25 latach. My marny ty lk o  ie- 
dno źródło b o g a c t w , to iest płodność 
ziemi. Lecz  konsumenci produktów n a­
szych , m ieszkają  2a dalekie ni i niebez- 
pieczneml m orzam i, i ty Izo w c z a sa c h  
nieurodzaju w w łasnym  k r a iu ,  zużywać 
nasze płody przychodzili .  G d y  z a ś , pra­
wie co rok do nas p rz y b y w a ł) , p rz e to ,  
oparliśm y na tam nas/.e urządzenia, nasz 
systejK-at k r e d y t o w y ,  nasze potrzeoy , ce­
nę- wszystkich rzeczy do utrzymania ż y ­
cia , w szys  kich surowych i p rzem ysło ­
w ych  w y r o b k o w , nakoniec dóbr na­
szych. — Stosownie do naszych potrzeb 
i  ich c e n , postanowił Rząd plącę urzę­
dników . W o yn y  i przerwy handlowe na­
uczyły  odtąd inne narody udoskonalić 
ich ro ln ic tw o , przez co n ie t y lk o ,  że ob­
ce g o  zboża nie p o trzeb o w ały ;  ale nawet 
własne za granicę w yw o zić  mogły ;  a u- 
praw a ziem niaków tak dalece się upo­
w sz e c h n iła ,  że każdy kray  zasłaniała od 
głodu. Niechże jeszcze ustanie ( i a k  si 
spodziewać m o ż n a )  dow óz złota i  sre 
bra z południowcy A m e ry k i ,  do czasu.,, 
póki osłabienie tamecznych kraiów po­
t r w a ,  a niech pomimo "tego w ych o d z ą  
ciągle pieniądze za tow ary A z y ja t y c k k ;



natenczas r ‘ e w ątp ] ‘ w ą  iest rzeczą? iż 
w artość  tych kruszców  i ceny wszelkich 
potrzeb? p o w ró cą  niemal do tego stanu? 
i  a k i h y ! w  Europie przed odkryciem  no- 
Wego ś w i a t a .— Przey ście ao tego stanu 
iest niż b l isk ’ e? a z ręm na długi prze- 
t jpg ćkasu zmnieyszy się dochód i szacu­
nek dóbr-naszych ? płaca urzęcfgików i 
w szelk ie  przychody pieniężne? które po­
dług ilości p*enifdzy w biegu będących ? 
ustanowione zostały . O tym to stan'e m ci 
w i  przestr-zegaiacy glos Ministra Niemiec 
po łudn iow ych . O bow iązek  starania się 
o dobro własne? k a że  nam przeyśę/e$0  
u łatw ić .  Niechże więc każdy od s'ebie 
zaczyna. B r  ech każdy dem stara się o 
zmnieyszen"e Swoich w y d a tk ó w ?  pamię- 
ta ’ ąc na s ło w a  m ędrca: że naywiększe 
podatki opłacam naszemu zb ytkow i i 
lerrstw u? a naymn'eysze rząd ow i. O ch y j-  
m y  sobie te naycięższe podatki ? amni.-y- 
sze Staną się dla nas lżeyszemi. — Pamię­
tni na to? iż nietylko używ anie? ale oraz 
zabaw y i w yg o d y  dom owego życia  do 
zbytku należą? nie zapom inaymy , iż  i 
przyierr.ności życ ia  w yrzec się trzeba? 
ieśli iey nie odpowiada stosowna pom yśl­
ność i pewność lepszego stanu na przy­
szłość. — Szczególnym  osobom trudno 
iest a nawet niepodobna zasłonić się od 
nadużyciów ? które obyczaie? moda I 
żw ycza ie  w pro w ad ziły .  T o w a rzy stw o  
jednakowo m yślących ludzi,  które Każ­
dego do dotrzymania danego s ło w a  zo- 
bowięzuie? zasłania oraz tego?  ktoby do 
Ule gania był gotów. — D o zawiązania 
w ięc to w arzystw a ?  któ iego  cel w y k a z a ­
l iśm y?  w z y w a m y  tych w szystk ich  ? któ­
rzy przekonani o prawd?"? i konieczności 
tego przedmiotu ? iednakowo z nami m y­
ślą . Nie podaiąc w  tey mierze praw  ? 
które do każdey osoby w  izcZ€gólności

stasować się nie dadzą ? trprssz; my ty l -  
Ko tych m e ż ó w i  nyców  familiy ? k tę rz y -  
by z nami iednakowo myśleli i którzy by 
przekonali się o słuszności? tych s łó w ?  i  
kt<prych za naszych korrcspondentćw 
mieć chcemy? aby następujące w aru n k i 
zachow ali; 1 )  Dwudziestu członków  fa- 
miiiy ? lub w ięcey  ? tw o rzyć  ma m iędzy 
sobą tow arzystw o  oszczędności. 2 )  T o ­
w arzystw o  w ybiera z p o n ręd z y  siebie na­
czelnika. ; )  Donosi nam o sw oim  bycie 
i  czynnościach. 4 )  Naczeln icy  postano­
w ią ?  ia k ą  oszczędność każdy z cz łon­
ków w  demu sw oim  zaprow adzi. I tak 
naprzykład? jeden będzie mógł odprawić 
lub zmn.ieyszyć liczbę s łu żących  ę drugi 
prze dać ko cz i k o n ie ,  trzeć, nie u ż y w a ć  
zagranicznych to w aró w . Nikom u nie 
ma bycz wolno mieszać się dc gospodar­
stwa domowego ? gdyż w szyscy  przeko­
nani bydć pow in ni?  iż ,k a ż d y  podług da­
nego słow a postępuie. f )  jMsybardziey 
prosiemy o przysłanie pro iektów  , iak by  
m oina uchylić używanie to w aró w  zagra­
nicznych , i p o p raw ić  obyczaie k łassy  
służących. Możemy b y n f  pew ni > iż w ła ­
dze kraiowe chętnie ten cel wsp-ierać bę­
dą. U stanowiem y kassy oszczędności? i  
urządclem y nagrody dla w iernych  służą­
cych. Ja śh  chęć nasza? iest tak  czystą, 
rak zamiar rego tow arzystw a ?  w  tym ra­
zie Opatrzność ? która prędzey lub p ó £ -  
niey ułatwia w z ro st  temu w szystk iem u , 
co iest dobrem ? pobłogosław i az ie io  na- 
,s z e . ,?

Z Pary&a d. 24 Sierpnia.
Przedonegday P o se ł  nasz przy 2 ł e- 

dnoczonycb Stanach m iał p ryw a tn e  po­
słuchanie u Króla  i  z ło ż y ł  mu w  orygi­
nale n ow y traktat z A m e ryk ą .  W c z o ra y  
przed M szą S. Ambassądor R o ssyy sk i  Hr. 
Tozzo d i tóorgo? Par Hr. d łA r g o n t ,

< • /
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fekt Kantalu Pak Sevi I Vicehrabia G ou- 
v liłe  mieli prywatne posłuchania n J .  K. 
M ości.

W  przysz ły  niedzielę od ędżie Król 
na dziedzieńcu Tuillerles po,o's z ucznia­
m i  "Szkoły w o y sk o w e y  w  St.  C y r .

D am y de Halle ( przekupki P arys­
k ie  i  W ersa lsk ie j  m iały  wczoray zaszczyt 
z łożyć  K r o ło w i  z pow odu św ięta S. L u ­
d w ik a  bukiety. W  dniu tym (nitro j  od- 
$łonlony zostanie postaw iony na placu 
Z w y c ię z tw a  posąg Ludwika X IV .

S p ra w a  sp iskow ych Ros/.eli lest c ią ­
gle głó w n ą osnow ą pism tuteyszych. Je -  
neralny Prokurator Be llart  w  akcie oskar­
żenia tych sp iskow ych w y ra z i ł :  że Kapita i 
Massias miał wcale  nieprzystoyne dla K ró ­
lew skiego żołnierza zw iązki z P. Lava- 
ietce, który w  n  i g i f  za spisek był na 
śmierć sk a z a n y ,  potem  z w ię ź k n ia  upro­
w a d z o n y  > a nakoniec od Króla  ulaska 
w io n y .  H r. Lava łette  odpowiedział na 
to w  pismach p u b lic z n y c h :  że u c zc iw e­
go urzędnika sądowego iest naypierw szym  
obow iązk iem  udowodnić (przyw iedzione 
c z y n y  ,  i  że on ani z im ien ia , ani z oso- 
f jy  niezna Kapitana Massias.

U trzym uie  się c iąg le  p o g ło sk a  o zmia 
nie M in is tró w ,  ch o c iaż  d w óch  z  nich 
otjF^ymaU. niedawno od K ró la  dostoyność 
hrabiów . W  istocie nieprzyiemną im bę­
dzie obecność Hr. Blacas , którego Król 
m ianow ał W . Ł o w c z y m ,  Pana N eu vil ie , 
k t ó r y  niema mieć ochoty pow rócić  na 
$woie poselstwo do Am eryki i  P. Chate- 
flubriand, k tó ry  p o w ró c i  z A n g li i .  Nie­
daw no na radzie M in is t r ó w ,  na którey 
n ie  byli jednak obecnemi P P .  V ille le  i 
C o rb iere , w ifk szo ść  g ło só w  ośw iadczyć 
m ia ła ,  Że Fran cy ia  zaród rew olucyi w  
|a>iiey ' naWet H isz p a n ii  w ytępić musi , 

£*em u Udco t y lk o  ^ r z ę ę i w i ł c z ł o n e k . *
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Gazeta Liońska donosi , iż pod cedl 
miastem założony zostanie obóz z io,ock> 
w o yska .

Z  M adrytu  Ą. Sierpnia.
D nia to ciało dyplom atyczne odwie­

dziło p ie rw szy  ras npwego Adiniscrą spraw 
zagranicznych E varisto  St. Miguel. Nat 
legał on o Zwinięcie Francuskiego k o rd o­
nu z d r o w ia ,  który  B lszp sn iia  uważać na- 
kouiec będzie^musiała iako kro k  n ieprzyja­
c ie lsk i .  .

R ząd  postanow ił urządzić  posiłko­
w y  korpus z zb ieg łych  do Hiszpanii, cu­
dzoziem ców  pod nazw isk iem  : LegiionU 
w olnych m ężów. O prócz tego a  cafev 
pomocney granicy  utwór z o n . bydź maiij 
zbroyuc ku py , iako naydogodnieyszy spo­
sób do w ytęp ien ia  nieprzyjaciół na całey 
ziemi H iszpańskiej.

N o w y  Minister skarb ow y oznaymił 
o k ó ln ik ie m , Iż szlachta nayop iesza i.zą  
iest w  składaniu podatków  i  nakazał za 
przestać dotychczasowego pobłażania 
względem  sz la c h ty ,  g ra n d ó w ,  i  t. d. i  
używ ać surowości.

D n ia  12  w nocy straż zam kow a żą­
dała bydź po większoną j lecz niewiado­
mo dia iakley p rz y c z y n y .

Pułk pieszy Infanta K arola  wyszedł 
ztąd dla działania pod Jenerałem Em pe- 
c m a d o , k tó ry  w Mesąuinensa dow odzi. 
N a iego mieysce wesela tu przy radosnych 
okrzykach lu ju  m ilicyia p row in cyi  T o le ­
do i  żołnierze mieli na kaszkietach znaki 
C o m m u n eros , to iest f io let  >\va w stą żk a  
z napisem : Konstytucyia lub smierc !

W ych o d zą  tu pisma p rzec iw  Je n e ra ­
ło w i  M oril lo , który  oddalił się do dóbr 
Tw oich  w Estramadurzc.

R ada miasta naszego i a k k o l w t k  i sc 
z a p a lo n ą ,  prosiła przecież Króla  o ułas u v  
wacnie w in n y c h  g w a r iy ia k o w .



N a końcu Wr/.eśnia zw ołane bydź 
IRaią n idzwyczayne Stany.

D . iapopoiu dnuj całam lU cyia tutey- 
Sza w y stą p iła  na Pardo , gdzie odczytane 
ie y  zostało nowe urządzenie. Ztam tąd 

^  udała się na płac konsty tucyyny i rado­
śnie w yk rzykn ęła .

Dziennik T e le g ra f  w y r a ż a :  Prefekt 
M adryck i San Martin uw ięz iony  został 
w  V ittoria  , a Konsula Francuskiego w  
Oportó tak ’ ż los spotk.ił. D . u b .  m. po­
ch w y c o n o  o f f ice ra  w siadającego ua Bo- 
ioński w ó z  pocztow y.

‘ D z ien nik  E xpektado r pod d. 12 za ­
w ie ra  dw a ostre artykuły  przeciw  Fran- 
cy i  i S. P rzy m ierzo w i , tudzież przeciw  
podaney nocie przez ciało dyplom atycz­
ne po d. 7 Lipca M in istrow i de ia Rosa. 
M o w i ta k ż e ,  iż  skoro tylko zbiorą się 
pieniądze, żądane będzie od pew n ych  G a ­
binetów w yiasnienie  i zadosyć uczynienie 
j  w z y w a  Europeyskie  narody do pobra* 

«* ceństwa 2 Hiszpańskim. Nakoniec w yra ­
ża  : iż pomiędzy Hiszpaniią i Portugalii^ 
zaw arte  zostanie zaczepne i odporne p rzy ­
mierze.

Bryg ad yer  Horras, ieden z k a p itan ó w  
g w a rd y i  K ró le w sk ic y  pozostały w iernym  
k o n s t y t u c y i , m ian ow an y  został jenera­
łem kapitanem  Bilbao.

D o  K a ta lo n i i ,  gdzie powstanie p rzy­
brało naygroźnieyszą p o sta w ę , posełane 
ią  c iąg le  w o y s k a ,  za których zbliżeniem 
* 5ę uciekaią przeciw nicy  i k c z  nie są ieszcze 
tyle l ic z n e m i, aby m ogły w szystkie  miey- 

- sca osadzie i  uciekaiących do gór ścigać.
Espinosa i Quiroga wysiać szpieszno 

^  musieli w szystk ie  w oyska , które tylko ze- 
^  brać m ogli, do Zamora i T o ro , gdzie oka- 

za.a się chęć do powstania.
B isk u p  w  V ich  to w a rz y sz y  wszędzie 

Jen era ło w i M ilans i  zachęca do posłuszeń­

stw a R ząd o w i.  Napom nienia tego Pattt 
rza n aw ró c i ły  przeszło 1000 powstańców 
do posłuszeństwa.

Rozch odzi się tu pogłoska, iż S p r z y ­
m ierzeni M onarchow ie zaproszą  K ró la  
naszego na k o n g re s , dla umówienia z nim 
sposobów do przywrócenia pokoiu w  Hi" 
szp an ii ,  k tóry  w  całey  Europie  utrzy­
mać pragną. Ze teraźnieyszy stan w  któ  
rym M inistrowie ustaw icznie są zmienia­
nemu i w iele  znakom itych p ro w in cyy  pa­
da ofiarą  zaciętych w a l k , istnieć niemo- 
ż e , i ż.e potrzebuie zm iany, na to zgadza­
ją  się nawet w iodące z sobą spór stron­
nic tw a .

Z  Lizbony d.  ̂ Sierpnia.
K om m issy ia  skarbowa Stanó w  zda­

ła  Stanom spraw ę o  zaciągnionych dłu­
gach od zaprowadzenia konstytucyyńego 
systematu od d. 24 S ierpnia i»-*o aż d ®  
jo  C zerw ca  r. b. Małą one bydź w  w ie lk f  
księgę d ługów  zapisane i po y od sta pro- 
w iz y i  p łaconey od nich będzie. D la  za­
stąpienia bieżących potrzeb zaciągnionycft, 
b yd ź  ma 10 m ili :  krusadów.

W c z o r a y  rozeszła się tu p o g ło s k a ,  
że yojooo Francu zów  w k ro c z y ło  do H i ­
szpanii. W szczęła  się rzecz o tem w  
Stanach i  p o stan ow ion o , iż. niezwłocznie 
poczynione bydź małą przygotow ania do 
ob ron y, aby Fortugali ia  nie była iak w  
r. id07 z a ię t ą .— Żądanie nadgranicznych 
władz Hiszpańskich o wydanie p ew nych  
zb iegów  > dało w  Stanach p o w ó d  do w ar  
żnego w niosku. P . A lvez  do R io  p rze­
ł o ż y w s z y ,  że Portugaliia i  Hiszpaniia dla 
utrzymania nowego sw oiego systematu ie 
den maią interes i w spólnie  działać po­
winny , w raióst ,  aby R ząd  upow ażniony 
b y ł  do zawarcia zaczepnego i odpornego 
przym ierza z Hiszpaniią . W niosek  ten 
został z pow szechnym  ok lask iem  przy lę
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c y j  ale że był ustnie uczyniony, żądał 
pfezes, aby był na piśmie podany, iżby 
Stany mogły go należycie rozważyć.

O negday za w in ą ł  do naszego portu 
A m e ry k a ń sk i  bryg Spartańczyk, na k tó ­
rym  przyb y li  pełnomocny Minister Zie 
dnoczonych Stanów p rz y  naszem D w o ­
rze , Jenerał M a p i  Dearborn”, Meapoli- 
tański Jenerał Pepe i H r, C a p itan i.  T e ­
goż dnia p rzybyła  Portugalska galera po 
68 dniach żeglugi z R i o -  Ja n e iro .  W  
całey B ra zy li i  była sp o ko yn o ść ,  i Xiąże 
Regent w ybierał się z m ałżonką sw oią  w  
pod róż  do S t .  Paul.

Z  Londynu d- 20 Sierpniu-
N . Król. pow róci tu zapewne w  p rz y ­

szły  czw artek . Zapew róaią powszechnie 
Że iest bardzo kontcnt z sw oiego pobytu 
W  Szkocyi.

N o w y  bil ; wr.glę jem  małżeństwa , 
który  od Igo W rześn ia  moc swoią mieć 
będzie , w zbudził  ruch pomiędzy żenią- 
cem i się. W  szyscy  śpieszą ^ z a w ie ra n ie m  
ś lu b ó w , aby nie ulegali nowemu rozpo­
rządzeniu.

D o  k a w ia rn i L oyd s nadeszła smut­
na wiadomość o rozbiciu się powracające­
go z Bengalu w schodnio - ifadyyskiey kom 
pan ii  okrętu. Lud w y ra to w a ł  s ię ,  ale 

. ładunek zatonął.
G d y  Król do Leich w ysiadał,  stąpił 

n a  kloc mahoniowego d rz e w a ,  z k tó ­
rego teraz robią tabakiery.

P r z y  pogrzebie M argr: L om londerry  
i  w  tey w feśnie  c h w il i  , gdy trumnę zdię 
to  z karaw an u i do O oactw a niesiono , 
p o w s ta ł  pomiędzy m nostwtm  pospólstwa 
*sgłttSZaiąey krzyk  radości, podnoszono 
w  górę kapuluśźe I c z a p k i ,  k la s k a n o ,  
1 1 .  d, W  szystkie pisma , w y ią w S 2 y M o r-  
tling - C h fo  nicle 1 W  poler Cobecta , &C. 
niUgąniaią ten postępek- — N ieprżyzw pi-

tą tę radość o k aza ły  także irrne o k o lice  
Anglii  względem śmierci M argr: L o n d o n - ^  
deniy.

W zględem  nowego Ministra spraw  
zagranicznych niema icszcze żadney pe­
wności i zapewne nie będzie, pók i K r ó l u j  
do Londynu nie pow róci.  Z  w ys łan ia  
M argr: Caningham  z Edinburga do Du 
b l in a ,  w noszą niektórzy ,  iż w yb ó . M o ­
narchy padnie na M argr: W e lle s le y ,  3 
in n i ,  że na Margr: Landsdown.

Podług doniesień z Bermudes ir.no- 
Stwo n iew olnik ów  uciekło z T o ic o la ,  
i  urks i  innych w ysp  na Sc. D om ingo , 
gdzie znaleźli wolność i opiekę. Na w y ­
spie T u rks  muszą mieszkańcy w nocy 
pilnować b rz e g ó w , dla zapobieżenia dai- 
szey ucieczce.

W  ciągu bieżącego roku w ysz ed ł  w  
HaWannie pierw szy kalendarz , który  na­
zw a ć  można kalendarzem stan u , I dosyć 
Iest c iekaw y. Celnieyszenu pplity cznemi " 
świętami s ą :  Dzień 7 Marca ( w k t i r y m ^  
K ró l  zaprzysiąg ł  konstycucyiąj , 19 Mar* 
ca ( w  którym Karol J /  z łożył Koronę-^ 
i  iii K w ietn ia  (  w  którym  kotistytucyia 
na w ysp ie  Kuba ogłoszoną zo sta ła .)  D a- 
l e y , wym ienione są w szystk ie  cyw iln e  | 
w o y sk o w e  władze na K u b a , p o w ia t y ,  
które w yseła ią  deputowanych J o  S tanó w  
i na końcu znakom itsi ku pcy  w  h a w a n -  
nie. O d r. w prow adzono 1 a w y
spę Kubę 149,062 n iew oln ików  m urzynó w . 
Dochód. Wynosił w 1S21 r. ^ , i7 r 6 ? 9  k rą -  
sacf: ( p o 9 Z ło . )  W  Haw&nnic znayduir się 
ić9ti dom ów  , g6 fabryk  ta b a cz k i ,  5? do­
m ów  za iezd nych , i t. d,

Z  Karakas CRzeplitey K olu m biysk łcy)  d. 
piszą pod d. 22 C z e r w c a : D o naszey
szczęśliwości potrzeba nam tylko  niektó 
rych leszcze ż y w io łó w . S zeż c f  ólnley bra­
knie Hfun pracow itych roln ików . W
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B ie rn y m  naH5M» fera’ u nie posiadamy iak  ba iżby udał się do S ta m b u łu , powiedział
3 m ili :  ludz1 ,  z których w iększa  część o- niegdy M ach iaw el,  i to zalecenie 2daie
kazuie ieszcze ślady dawnego próżniactw a, się i dzisiay s łu żyć , ponieważ nitrt Por-
D w adzieścia lat pustosząc ey w o y n y  mało cie zaprzeczyć niem oże, iż zw aża  nąstę-
c o  zmieniły postać n iewyczerpanego kra- pncść i stale postępuic. Teraz Sądzi się
iu naszego. — B o i :w a r  oczekiw any iest bydź na ukończeniu układów  i spodzlwa

• ul to ,  a Y k e p r e z e s  Santan ier  znaydu- 
ie  się w  Bogata .

Cesarz M exyku Jturbide koronow any 
eniał bydź d. 24 Czerwca j  koszta na przy  
gotowania do tego w yrachow ane były  do 
s m ili :  p iasfrów , Nie wielka liczba o- 
becn-ycti członków. Kbn-gressu upoważni­
ł a  Jturbidt do zebrania cey summy spp- 
sobenp nayłatw iey  szjhd } takie postano­
wienie władzy prajSodaw czey nie podo­
b ało  się śScinak ludowi,

Z  H a ^ i  rf. 2 4  S i e r p n i a *

Minister spraw  w ew nętrznych  z ' 
k o ń cz y ł  dziś w  imieniu Króla posiedze­
nia Stanó w  generalnych, p ochw ala jąc  eh 
gorliw ość  o dobro publiczne, 

t  Lord Stewart , terażujeyszy Ylcehra-
^"żfoia C astlereagh , przeiechał tędy z waż-- 

IBemi pismami z L o n d yn u  do W iednia.
D w ó r  zaw dział z pow odu śmierci 

R nężm cźB j F ry d e ry k i  W ik to ry i  Nass.au- 
Skiey na *g dni żałobę,

W  A n tw erp ii  z k o śc io łó w  Kapucyń­
skiego i  Sgo Jakóba wykradziono nieda­
w n o  wiele k leyno tó w  i naczyń kościel­
nych  z ło tych  i  srebrnych dyianaeticaiui 
.wysadzanych. D z iew czy n a  nie n ay łe p -  
Szyc-h obyczaiów miała w p o dey rżeniu p e ­
w n ego  m łodzieńca , który y lc  b y ł  nie­
rozsądnym ,  iż d a ro w ał  iey kilka- zk ia-  

- dzionych k le y n o tó w . D oniosła  o tera
I jpolicyi i zrobiła sobie zas łu gę , i ż  od-
f r s k r y ła  rabusia ko śc ie lnego , k tóreg o  Wspól- 
fc^ciicy vr krotce zapewne będą schwycane- 

I jmh,
' Z  Stamoułu Ł  1 Sierpnia.

JpśCó nauczyć s if  chce p o lityk i,, p o łr ie -

►

się widać znowu w  krotce u siebie d y p lo ­
m atyka  Rossyskiego. D . 13  z. m. R c is -  
E ffen d y  doniosf krótko Ministrom po­
średniczących M ocarstw  o m ianow ania  
G h ik a  i  Scourdza Hospodarami Multan 
i Wołoszczyzny r a w  3  dni potem obszer­
ni e y , lecz zawsze w ie d n ak ow ym  tonie* 
W yso k a  Porta £  wyrażono w  tcy nocie )  
postanowiła na przyszłość żadnemu G re ­
k o w i ,  choćmżby nawet do rokoszu nie na­
leżał, nie powierzać żadnego urzędu m etyl- 
ko w Ńlęztwaeh Mwltau i W oło szczyzn y , 
aie I gdzie indziey- Hospodarami m iano* 
waneml są Bo iarpw ie  G h ik a  1 Storn dra j  
lecz niemogą się w  urzędowych ubiorach 
publicznie w Stambule p o k a zać ,  ponie­
w aż bez Gtszaków p rzyb y li .  Porta doda 
im p rz e w o d n ik a , a W ie lk o rz ą d ca  tych-,. 
Nięstw 5 Seraskier S y i i s t r y i ,  Mehmed Se­
lim B a s z a ,  instalować ich będzie. W o y*  
ska’ ustępują z rzeczonych X i ę z t w , i P o r­
ta spodziewa się , że R ossyia  przedsięwe­
źmie kroki do przywrócenia zaufania., 
z w ró c i  zatrzymane w  Azy i twierdze i 
w yd a  zbiegłych G rek ó w . ,,

Z  L iw  orno d. 1 1  S ierp n ia .
G re c y  p o sta n o w ili  o tw orzyć  w  E u ­

ropie  pożyczkę iednego milliion.a tw a r ­
dych p lastrów . Z a  hypótekę ofiaru lą  
znaczne narodowe dobra. Kapitał, m* 
bydź w 3 'Ia ta c h  spłacony , a p ro w izy ia  po 
8 od sta będzie co pół roku przeź ich a- 
^enta w ypłacana. K i lk a  kupieckich tu-
teyszych dem ów  należą do, zaw arc ia  tey 

pożyczki*- '  ui .,1 * ■
Senat Koryntski u c h w a ń ł  tym cz aso ­

w y  p ow szech ny sposób p o d atko w ą0



nla. Po';ntek gru ntow y składa się z dzie­
li ątey-części czystego dochodu , tak z dóbr 
p ryw a tn yc h  , inko i duchownych. W s z y ­
stkie letniości w oyskow ych  T u reck ich  są 
iako " dobra ? narodowe na skarb zaięte i ,  
będą za 4  ! '!h 5 dziesiątych części w  dzier­
żaw ę wypuszczone. P o g łcw n e  iest znie­
sione. C i : } ‘ pozostaną do dalszego czasu 
ja k  byty pod To kami i będą w ięcey  da- 
ią iem u w ),fĘ  :r-j>nwionę. Ruch om y poda­
tek iest. o połowę zniniey szóny. Grunta 
W e z y r ó w ,  B a s z ó w , W o je w o d ó w , Ka- 
d y c h , i t. d, maią bydź więcey da'acem 
sprzedane. D o  Marca 1823 w płynie tym  
sposobem do skarbu 12 mil!, f ra n k ó w .

Z  Ze niwy a d . 16 Sierpnia.
P r z y b y ła  w c z o ra y  do Belgradu p o ­

czta Tatarska , p rz y w io z ła  z różnych  o- 
k o lic  Macedonii listy , k fm c  potw ierdza­
ją  w iadom ość o zupełnem pobiciu Chur- 
szyda Baszy" „pod »Termopilami. Z .Salo- 
n ik i  zachodzą listy ,'do 3 1  L ip ca ,i ja  z 
Seres do 2 Sierpnia. W  obu miastach 
przyięli  T u rc y  spokoynie wiadomość o 
pobiciu Churszyda i w ostatnim stali s;ę 
n aw et  łagodniey szerni. Z  żadnego z tych  
miast nie piszą o nowem poruszeniu. W ła­
śc iw ego doires!en'a Greckiego o w a in e m  
tern zdarzeniu , które Morea u ra to w a ło ,  
niem ożna się rych ło  spodziew ać, ponie­
w a ż  przy w oysku  niemałą drukarni j t y m ­
czasem zdaie się bydź rzeczą p e w n ą ,  iż 
trzech B a sz ó w  przyprow adzono łąko  jeń­
c ó w  do L iw a d y i .  Zdobycz ma bydź nie­
zmierna , nawet kassa w o ie n n a , w  któreś 
anSydowaks się część skarbów  Alegc do­
stać się miała w  ręce G r e k ó w .  B itw a za­
czę ła  się, pod P h o c i s , n iułaleko Jeziora 
S p e rc h io s ,  n zakończyła  się zupełnem po­
biciem w o v sk  Tureckich pod Term opi- 
łnmi. W szystk ie  pryw atne l isty  zgadza­
ją  się co do ogółu tey b irw y ,  ale różn ią

się WZ®!ędem Szczegółów. G d y  m iesz­
kańcy z Seres donoszą ty lko  przez ostroż­
ność ' "  Krzyż okazuie się od 20 Lipca
w  niewidzianem dotąd ś w ie t le ,  l isty  z 
B ito g lia  pod d. 3 1  Lipca tłumaczą się 
śm ie iey :  " T u r b a n  upokorzony został
pod Term opllam ! 1 w szyscy  u w ie lb ia ią  
wszechmocnego B o ga . fooo Albańczy 
k ó w  , którzy  na zmocnienie Larissy  śpię- jj 
s z y l i ,  zw ró c il i  się z t ą d , iak ty lko  do­
w ied zie li  się o pobiciu Churszyda. „ -----
Podług biegaiącey w  B ito g lia  w ieśti  O- 
dysseusz p o św ię c i ł  z patryiotysm u dla 
G r e c y l l  swe życie . P rz e sz e d ł,  iak mó­
w i ą ,  do Churszyda B a s 'ty ,  odm alował 
mu w ie lk ą  niezgodę pomiędzy G re k a m i,  
ofiarował mu sw ą radę i pomoc. -Wodz 
T urecki nie dow ierzał m u ,  i Jgdy po_ 
strzegł się bydź 'zaskoczo >• m , kazał mu 
głow ę uciąć, a iego z 200 łudzi z łożoną 
straż zarąbać.

Z  Kopenhagi' ii. 27 Sierpnia.
Podług .nadeszłych listów z Algieru 

grasznie tam na now o powietrze m orowe, 
i m ieszkający tam nasz Konsul jencralny, 
Kapitan H o lste in , padł o f ia rą  tey ^tra- x 
sz liw ey  choroby.

Przybyła  tu onegday k c w e t a  S zw ed z­
ka p rzyw io z ła  Monarsze naszemu p ‘ ęitne 
porfirowe wazony , <Sćc. w podarunku od 
K róla  Szw edzkiego.

T o w a rz y s tw o  bi l ‘ y n e d ]a  K rólestw a 
Duńskiego postanow iło  użvć przysłane 
sobję 1000 tal. od bibliynego Angieiskie- 
go towarzvstwra na w yd ruko w anie  B ib lii  
starego ;i nowego testamentu dla Zeelan- 
J y i .

O brazy  zasłużonych w o y c z y z n ie  mę­
żów* daw n ieyszych  i teraśnieysżych c*a 
sów  b ę ją  z rozkazu K rólew skiego żebra­
ne i  wt sali w  zamku FredcdtuF.bbcrgJ 
umieszczone.
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Wwr.tgo • Niepodległego i ściśle Neutralnego
Miasta Kr&h-wa i lego O Lrteu,
p o stan ow iw szy  zająć n,l otworzenie 

nlTcy Szerciney w Mieście K rako w ie  Dom  
POU Da 7*? przy ulicy d j  ie ro j  wsponmlo- 
ney p/dczcmv ; a whtsnokUt funduszowi* 
Zgrom -uzenia X X .  D m D ń ikanó w  Kra­
kowskie!.' będący j  polecił następnie w  
duchu .[/;;■ a w y  Seym ow ey w  dniu 19 G ru ­
dnia ibŁi.-T. zapa j t e y  ? a mianowicie Art; 
i As sessorowi praw nem u przy  Senacie 
będącem u> popletnrtje. ln r c n e m  Rządu 
przed Trybunałem I. Instancyi i w y je ­
dnanie t sx y  Sad ó w ey ' Domu ? zaiąć s‘ ę 
na użytek puhTczney m a‘a c e g o ,  w e d le  
fo rm ? Kodescnr p osterow ania  w sk az a-  
® v c h .  C o  również Senat- Dziennikiem 
R/.ndowym^ i Gazetą 6ra ’o w ą  p o  t r z y ­
kroć ogłosić rozkazał."

W  K rako w ie  d. 9 .Sierpnia 25-2?.
Wodzicki.
N a to w sk i.

R  E  K  T  O R
U niw ersytetu Ja g ie llo ń s k ie g o .

W  dopełn ieniu R e s k r y p t u  R a d y  Wie!.-  
M e y  teg oż  U n i w e r s y t e t u  w  dniu i6go  
S i e rpni a  r.  b. N r o  5 19  wydanego?  podaie 
do  w i a d o m o ś c i  i og łasza  k o n k u r s  na  Ka ­
tedr* Professora  R z e ź b i a r s t w a  w  A k a d e -  • 
mii , s z tu k  p ięknych  do  U n i w e r s y t e t u  | a -  

l e l lońsk iego dofąc.zPney ,  w a k n i a c a  z o- 
o w i ą z k l e m  d a w n i r a  czterech ł ę k r y y  pu ­

b l ic z n y c h  w  t y g o d n i u ;  k o n k u r u ' a c y  o t ę  
K ated rę  w i n n i  s ą  z ło ż y ć  w  K a n c c l a ry i

Uniwersytetu opi; sWolego życia  udowo- 
cfniaiąc zaświacie ternami sw o ie  nauki j. 
dobre o bycz a 'ę ; dołączą oraz programnia? 
Według którego każdy z nich życzy  so­
bie dawać - lekcye Rzeźb nrstwa?

Po złożeniu takow ych dow od ów  
współubiegatący się uwiadomieni zostaną 
o daisżena. "postępowaniu i.on kursu?

Hoo/na p e fry ia  do iey  Katedry p r z y ­
wiązana w ynosi 4000 Zip? Terminem do 
'ubiegania.s?ę o w spo m nianą Katedrę iest 
dzień 30 jLiSfopada r« b.

W K rak o w ie  d. $  Września i'3 i2  D 
Zastępca R ektora  U niwersytetu  

Girtler.
Jankowski ? Sekt. j<  U-

t. Wiednia d. 1 Września. 
D ż's leyszy  Dostrzegać z '  A n stry fack ł  

z a w U r a  na stępujący  a r t y k u ł  V
Don-:es'enia z Zan te od 4 do 22 L i p ­

ca o w ypadkach Woicrinych w  Albanii Ł^p- 
kopczny ch kratach potwierdzają  i w  w ie lu  
punkt.-ch uzupełnia'ą to w szystko  ? coś 
m y z 1 o rfa  i Stambułu d . iu  ;  29 Lipca 
donieśli. D op ók i naynowsze działania 
Tur* ów przeciw  Morel n i e  dadzą s-'ę w  
śnłtfr* widzieć zw iązku? nie odw ażem y 
się z poledynczych doniesień , chociażby 
naw et iak ntnieysze na Zupełną zasługi­
w a ły  w iarę?  czynić 2aw c*eśnych wnio* 
sków •, tymczasem poniższe w y im k i z 
tych doniesień będą doStatecznemi dla 
rozsądnych czyte ln ikó w  d o  przekonania
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się na teraz o p raw dziw em  położeniu rze­
czy ,

C h urszyd  Basza .pokładał od dawna 
nadzielę , i ż  przez wzięcie twierdzy Suli i 
zupełne podbicie Su lio tów  zakończy w oy- 
nę w  Albanii. Nie raz był iuż bliskim 
dopięcia celu rw oiego  ;  S u ł io c i , równie 
ia k  inne ludy Albanii mało sprzyiaią G r e ­
k o m  ; bez należenia do ich  powstania 
ch cie li  ty lk o  korzystać z ich p o m o cy , a- 
by T  urey drogo ich podbicie okupili  i 
d a w n o  b y lib y  iuż do posłuszeństwa Bor­
ty  p o w r ó c i l i ,  gdyby zezwolono na zada­
ne przez nich w aru n k i.  Na początku 
C z e rw c a  tak byli ze w szystk ich  stron ści- 
śnionetni i głodem p r z y c iś n ic n i ,  iż o- 
ś w ia d c z y l i  się skłonnymi do k a p icu la cy i , 
C h urszyd  sądził istotn ie , iż  d. 7 C z er­
w c a  za w rze  pod S u l i ,  którą opasał , ka- 
p i t u fa s y p .  Lecz  G re c y  przyrzekli im 
na nowo naydzielnieysze po dki i  za­
pew nil i  , iż cała Albaniia w  krótce zdo­
b y tą  zostanie. Sulioci wierząc świetnern 
tem obietnicom zerwali znow u układy. 
C h u rs z y d  Basza sądząc , iż obecność iego 
potrzebnieysza iest w T e ssa li i ,  gdziezna- 
i z a s  przez ten przeciąg czasu zgrom a­
d z ił  w o y s k a ,  p o ru c zy ł  dalsze prow adze­
nie w o yn y  w  Albanii Namiestnikowi swo- 
iemu Omer B a s z y ,  a Mehem«d Basza Ja ­
niny udał się d. 17 C z erw ca  przez T r i-  
Itala do L aristy .

Tym czasem  Maurokordato w ys ła ł  z 
W issolungi częśc:ia ku Arta, częścią przez 
W ylądow anie m iędzy Prew esą i Parga 
JęiJka k o rp u sik ó w  tp ow stańcó w  ku Suli. 
G łó w n ą  w yp ra w ę  na odsiecz Suli pow ie- 
tzył  śmiałemu i zręcznemu awanturniko­
w i  M ark o  B o z z a r is , który aż do Karwas- 
sera p o s tą p i ł ,  ale tam o d p a rty ,  musiał 
się cornąć i  stanął z około 5000 ludzi nie­
daleko Art-? ińięday ' góram i Chimera i

Kombetti. Ottoło p ołow y L ip ca  Omer 
Basza uderzy! na pow stańców  i pobił ich 
w  dwóch potyczkach pod Piaka i  Patta. 
Maurokordato uciekał z Bozzarissem  , któ­
ry  w  ramię ciężko był raniony ,, przez 
Vracbor. i booduko do Missolungi. R e ­
szta pow stańcó w  rozpicrzchnęli się po 
g ó ra c h ,  gdzie prowadzić w p ra w d zie  le ­
szcze mogą u ry w k o w ą  w o y n ę , ale nic 
znaczącego nie d o k a ż ą ,  z w ła s z c z a , -m 
Omer D.isza zaraz - po p o w yż sz y c h  po-' 
tyczkach całą  sw oią  siłę do i f ,o o o ludzi 
w y n o sz ą c ą ,  do A rta  ściągnął i nic mn 
nie przeszkodzi do postąpienia przeciw  
Missoiung . — Nic poszły  szczęśiiwicy 
działania morskie Maurokordato. W y ­
siedli na ląd pod Fanari ( między ? re -  
vesą i P a r g ą )  około  iyoo m d z i,  uczy- 
nilij z początku nieiakie po stępy , przez 
które nietylko SuRoców do dafe^ego o- 
poru z a c h ę c i l i ,  ale nadto wielu byłych  
mieszkańców T a r g i , którzy z K  Tu do 
E p iru  pc w ro c i l i ,  w  nieszczęście wpro­
wadzili. W szystko bo wie n w k r ó t c e  
inny obrot tazięto. Samidoww , którzy 
z łą c z y l i  się z. T u recką osadą w G l isc i  , 
pobili na głow ę w  krw aw ey  potyczce po 
wstańcó y i t y m i , którzy . s:ę do n ic i  
p rzy łą czy li .  W  tey rozpraw e utracił 
m iędzy innemi życie b at P,eia M a m y , o* 
Soba nader ważna., która fi. 20 L ipca  w  
Missolunpi uroczyście pogrzebana z o ­
stała.

Pod Pa tras nie lep'ffy stały rzecze/ db» 
p o w sta ń c ó w . Kolokotroni , który  do 
w o d ził  ODasuiąceni w oyskiem  tę ważn.i 
dla Moreanów twierdzę, do tęgo przez nie- 
karność i zazdrość swoich w spółtow arzy-  
szów oręża i przez liczne o b e lg i ,  k%órs 
codziennie z n o s i ł ,  doprowadzony źosraL 
iż  u t w o r z y ł  o k o ło  siebie straż z jjoo! w ier­
nych lud44 , ?dl* fas łtn len ia  się przeciw  g j-



* *  X
bóystw u. Poseła; poselstwo za poselstwem 
do senatu o posiłki i lecz obpowiedziano 
mu , że wóy.ska gdzie jndziey są użyte. 
MMżywey sprzeczce z Podskarbiem Landi? 
co fn ął  się w ięc z sw o ią  z 300 ludzi stra­
ż ą  do Gastuni. Mehmed Basza Patrassu 
u d e rz y łazaraz jpotem  na obóz G re c k i?  0- 
t w o r ty i  sobie na w szystk ie  strony drogę 
i zmusił Chiliarcha Potimessa do zamknię­
cia sic w  stary nr i w  pó.łobalonyrn zamku? 
gdzie w  krotce będzie musiał s.ę poddać.

plan? podług którego Churszyd B asza  
.działan ia  swoic w  Tessalii rozpoczął zmie­
rza ł  Aa p o s t n i  .-.-la precz  L iw a d y ią  przeciw 
połv/yspiu i uderzenia zarazj na T r y  poliż- 
zęz Część tego piatiu uskutecznioną zo- 

RS^tła. Zdaie  się? że przechód iego przez 
w ą  w ozy ? które Tessaliią  od L iw ad yi 
-przedTic i? ią  ? ułatw ił  odpadły  od ' po- 
wsflKiiców znany kChiliarch Odysscusż. 
Ten.' zagniewany oddawna na rządzących 
w  K o r y n c ie ? tak..dalece zuchwałość sw o ­
ją  posunął ? iż  'dw iem a do niego wysłań­
com ? A-rchontowi Nuż?o i Kapitanowi 
Paiaska  kazał g ło w y  uciąć. Po takow ym  
czyn ie  ogłoszony został za zd raycęoyczy-  
zny? a Metron*;',ci rzucili na niego k lą­
tw ę . Postanow ił zatem przyłączyć się do 
T u r k ó w .

Churszyd Basza, znaydaje się io i  ad 
lociu  dni \y LIwacjSi. ( * )  Stoiącc mię­
dzy obięma zamkami Lcpąnru f lo ty l la  ?do- 
p o m ag f bardzo iego działaniom. Na prze­
w o zo w ych  statkach j. ostał &ooo T u rk ó w  
do Koryntu , kt rych pokazanie się roz­
szerzyło na całem półwyspiu trwogę. 
W  iclc zna ;om'tych ńfedzin Morc’> ? a mię-
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dzy innemi Papadiamandopuio? p rzyb y ły  w 
ostatnich dniach na Zante.

T rz y  iedync w  Morei w arow n ie  ? k tó ­
re G recy  posiadają? ( * * }  Korynt? Jpipo- 
ii di M aJvasia i Navarino? w  złym nader 
stanie obruny zn a jd o w a ć  się m a i 4 ? i nic 
bydź ani w  żyw n o ść?  ani w  ammunicyią 
opatrzone.^

ju s s u f  Basza (  którego  dawnieyszego 
Stanowiska nic podałą )  przybySd. 17 czy li  
18 L ipca  do Vostizza (  na północnym  brze­
gu Morei? zburzył to miasto , postąpił po­
tem przeciw  P ctn z z y  ? a ztąpicąd p rzec iw  
K o ryn to w i?  od którego z n a jd o w a ł  się m z  
o kilka mii ty lko .

Nadeszły tu w czoray k ró tk i  list z 
Kortu p o d d . 6 Sierpnia zapewnia (  iednak 
bez żadnych sz c z e g ó łó w y  iż z w ia r y g o ­
dnego źródła odebrano ram wiadomość ?
że Churszyd Basza w  drodze z Koryntu 
do i ry p o liz z y  przybył d o 'A r g o s .

2  Stambułu, d . ip Sierpnia,*
(  Z Dostrzc gacza Ausit yiackiego. )  

Dnia 1 1  b. m. przybyło tu kilku T a ­
tarów z doniesieniem ? że Mahrnud Basza 
( z a p e w n e  Basza S a lo n ik i }  pokonawszy 
p ow stańcó w  w  dwóch potyczkach ? z Któ­
rych ostatnia ,pod Megara zaszła ? prze­
szedł przez m iędzym orze i opanow ał mia­
sto i cytadelę Koryntską.

D nia 1 S odebrała Borta od samego 
Churszyda B a szy  doniesienia ? które po­
w yż sz ą  wi&dtimóś' potwierdzała i z któ­

rych okazule się razem? iż pom im o mieysco- 
w y c h  przeszkód i ze w szystk ich  stron za­
p o w iad a n e j  u p o rc z y w e j  obrony? w o y sk a  
T u reckie  p o stą p iły  bez żadnego oporu od

( '■ }  L ist  z Zante? który to donosi? iest pod dniem  aa Lipca.
O  zdobyciu Napoli di Romania przez G - e k ó w  nie wspominaią wcale donie­

sienia, z Zante. Spcktator Smirneński twierdzy « pew nością  ? iż  ta twierdza 
przez podstęp w oienny pozostała się w  ręku T urków . W  Stambule sądzone d* 
*p Sierpnia przeciw nie..
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Ziefimt afJ do Megara. 49 roteyic między 
Zittuni i Koryntem przy ję ły  przebacze­
n ie ,  i C h u r s z y d B a s z a , który  żda- 
ie się dokładać starania, aby rokosz nie 
m ocą o rę ż a ,  ale łagodnością i przez ukła­
dy ukończyć , nigdzie nic byi w  potrzebie 
użycia  surowości.-

w o ysk u  Tureckiem u. K a ż d y '/z  tych  do 
w odzów  starał się oprócz zabespieczeni* 
swey o s o b y , uratować z powy.ccbne.* 1 
rozbicia okrętu m ii  nayw ięcey pienię J- y 
i kosztowności. Kolokotroni przy ucieczce 
7, obozu pod Patras zabrał znaczzna w p y -  
skow ą kassę ,  i udać się miał do gór M uł'

C h u r s z y d , co do osoby , p o w ró c i ł  z' notskieb , gdzie podobnie ZMCU
M e gara do L iw a d y i  i  T e ssa l i i ,  a dal§zc 
działania w  Morel poruczyl tym czasow o 
młodemu i zwycięzkicinu Mahmud Baszy . 
Ten po opanowaniu Koryntu w ys ła ł  óooo 
lekk iego  woyska na równiny Napoił di 
Rom ania , dla oswobodzenia lub opano­
w an ia  tey tw ie r d z y , o którey lo s ie , có 
itsc osobliwością , niema dotąd pewności.

W  tym samym d n iu ,  w  którym  n a­
deszły doniesienia od Churszyda , odebra­
ła  także Porta wiadomość , że połączona 
tlotca przybyła przed P a t r a s , nad którą 
K ara  Mehmed Basza obiął naczelne do- 
w ó d z t a o  i będące na niey Scoo w oyska 
na ląd w ysadził .

Liczbę dz łaknąc eg o teraz w o w n ątrz  
M orel Tureckiego w o y s k a ,  w ra z  z po- 
s i łk o w e m i Aibańskiem i lu d a m i,  podaią 
przeszło yo,ooot ludzi. W o y n a  z Sulio- 
tami ukończoną iuż została.

Ja k k o lw ie k  trudno sest od tuteyszych 
M in istró w  powz^gść dokładną i  szczegó­
ło w ą  wiadomość o toku zdarzeń w o je n ­
n ych  , poniew aż przychodzące do nich 
listy są zirT.-yczay h k o n fc g n ie , niedokła­
dnie i  bez porządku pisane , w y z n a ią  ie- 
dnak bez o g r ó d k i ,  iż  nieiedhość dow ód­
ców  G reckich stała się naypom ocnieyszą

nyrh praw nie  nad oddzieliłam poiednańiem 
się z P o r t a ,  które , leże!! mądrze z a c z ą ł» 
może rnu s i f  uda.

Dopis. Podług pryw atnych listów 
Sk iro  i  Aten ( które pow stańcy zupełnie 
o p u ś c i l i )  R ząd  ic h ,  który* naprzód 
K o r y n t , potem w  Argos m ia ł  sw o ie  sie­
d l i s k o ,  ro z w ią za ł  sic ża zbliżeniem w o v - 
ska T u reckiego  , kazawszy wprzód pości-' 
nać tych , na k tó rych  padała w ina f  l>. 
K o ryn t  T u rk o m  oddali.

Dnio p i jo WrzeyiHa wco

Cena tbo i rbinegn gatunku na T arsu  *
&rakoivtw sprzedawanych.
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